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Pogłoski o od 


„Prasa endecka od kilku dni bije na alarm: 
dto prezydent ministrów p. Nowak usiłuje 
sZgwąłcić* p. marszałka Trąmpczyńskiego, 

dy naznaczone na 14 września posiedzenie 

| Sejmu odroczyć. P. Nowak uknuł „szatan- 
| gą plan: pod pozorem. że projekt autono- 
U dla Galicyi wschodniej jeszcze nie jest 
węzczegółami opracowany i pod pozorem 
| Miazdu Naczelnika państwa do Bukaresztu 
z ice on wymusić od p. marszałka odrocze- 

Fo terminu zebrania się Sejmu na sesyę je- 
Senna. Góż byłoby w tem zlego, gdyby pier- 
= posiedzenie odbyło się zamiast 14 wrze 

la dopiero 19 września? O. w tem właśnie 


b „ciemne zamiary“ rządu: przewlekanie 
rad Sejmu ma być pretekstem do odrocze- 
F A rozpisanych już wyborów, które Belwe- 
Pa — a któżby inny? — chce za wszelką. 
ne odsunąć na jak najdalszy termin. 
akie straszaki puszcza w świat prasa en- 
“Xa, kióra widocznie, sądząc po sobie, u- 
żę wszystkńch w Polsce za tak głupich, 
r UWierzą w te arabskie historye, Odrocze- 
©jmu, przewlekanie wyborów — ma to 
„Celu jak najdłuższe utrzymanie się przy 
polz Naczelnika państwa i „lewicowego“ 
a ietu p. Nowaka. Endecy są tak pewni 
doj, stwa wyborczego i osadzenia na urzę- 
4, Prezydenta Rzeczypospolitej pp. Tramp 
dy tskiego czy Paderewskiego, że na każ- 
ml kroku wietrzą, a raczej wynajdują za- 
D chy, które zdolne są ich „zwycięstwo“ o- 
Mo é, Zresztą, gdyby nawet wszystkie te 
l s<OSki okazały się tem, czem są, tj. manc- 
, wyborczym. to i tak spełnią swą rolę 
ymi, którzy chcą uszczuplić prawa 
U suwerennego. 
mo Wiadomo, endecy są. zapalonymi obroń 
i wszelkiego autorytetu. Dla nich Sejm, 
RAŁÓ zy urząd w państwie, rząd —- to rze- 
M, ietykalne, na które tylko świętokradca 
toi grzeszna rękę. Oni ani we własnej 
lny; ani w stojącej na ich usługi prasie 
kam uskiej nigdy nie prowadzili oszczerczej 
ttep anii przeciw Naczelnikowi państwa. 
egy tdkże ich głosami został wybrany. En- 
LUWRU nie uciekali się do pomocy za- 
nej (9, gdy chodziło o bunt przeciw wła- 
| im sadzy, tø też wszystkie te „cnoty“ da- 
b x, Moralne prawo do insynuacyi, że rząd 
niej aka zamyśla w sprawie Galicyi wscho 
ak „UŻYĆ interwencyi obcego mocarstwa, 


sa Azad p. Ponikowskiego wysunął był po- 


£ 


Wiley Bielskiego, jako straszaka w sprawie 
mę, iei. 
? eraj ostatni zarzut, bardzo ciężki, bo za- 


| eye CV w sobie oskarżenie o wciąganie 
ny ch carstw do naszych spraw wewnę- 
Zem Podnosi endecya przeciw komu? 
„Jm rządowi p. Ponikowskiego, po któ- 
gry ewała gorzkie łzy, z powodu którego 
Naz Prowadziła zaciętą kampanię prze- 
do „ąglnikowi państwa, z powodu które- 
K Jejen dziła do długotrwałego przesile- 
y ~a endecya imputuje obecnemu rzą- 
AW g tar wciągnięcia postronnego czyn- 
itia „Prawe Galicyi wschodniej, to oczy- 
ty pa Rodzi z założenia, że wszyscy po- 
tycz ascy mają maniery i sposoby dyplo- 
ndec! dędące dotychczas właściwością 

A i prasy endeckiej. i 
MA tem merytorycznym — 0 co wła 
“i radzi? Nie wiemy. czy rząd rzeczy- 
szy do odroczenia zebrania. się Sej- 


rd 
pD. 


roczeniu posiedzenia 
Sejmu | 


mu na kilka dni. bo prasa endecka wymie- 
nia 19 zamiast 14 września. Przypuśćmy, że 
rząd taki zamiar ma, w czem leży nieszczę- 
ście? Pomijając kompletny nonsens twier- 
dzenia, że późniejsze zwołanie Sejmu mogło- 
by mieć jakiś wpływ na akcyę wyborczą. 
która doszła już zbyt daleko, aby mogła być 
cofnięta, — co za niecierpiące zwłoki sprawy 
ma Sejm do załatwienia, że odroczenie na 5 
dni mogłoby wywołać jakieś niedające się 
iraprawić nieszczęście? 

Wiadomo, że na wrześniowej sesyj mają. 
być załatwione -- z najważniejszych —- na- 


stępujące sprawy: ustawy o samorządzie 
gminnym, ustawa o gospodarce wodnej, u- 
Stawa o ochronie (właściwie o zepsuciu o- 
chrony) lokatorów i jakieś nieznanej jeszcze 


treści przedłożenie tinansowe p. ministra 
skarbu. No. chyba nie będzie nieszczęściem, 
jeżeli samorząd, który się odleżał w Sejmie 
dwa lata. połeży jeszcze kilka dni; nie be- 
dzie też nieszczęściem, jeżeli ochrona loka- 
torów później trochę zostanie „zreformowa- 
ną“ na korzyść kamieniczników; nie będzie, 
nieszczęścia, jeżeli pos. Kędzior jeszcze kil- 
ka dni przetrzyma niezawodnie cenny swój 
elahorat o prawie wodnem. 

Co tu zresztą mówić o tej sprawie, kiedy 
można stwierdzić, że endecy sami nie tra- 
ktują jej poważnie! Ryle mieć jakąś zaczep- 
kę. byle przypiąć łatkę — wypisuje się, co 
im pod myśl podpadnie w nadziei. że gdzieś 
kogoś może nastraszą i — nawrócą. 

lf. 
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W A PRA 


Narady mad drożyzeą 


. 
(AW) Warszawa, 30 sierpnia. 
Dzisiaj w południe rozpoczęły się w minister- 
stwie skarou pod przewodnictwein ministra Ja- 


Konferencye prez. Nowaka 


* Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Wczoraj 
w godzinach popołudniowych prez Nowak udał 
się do Belwederu, gdzie konferował z Naczelni- 
kiem państwa w spraw e aprowizacyi G. Sląska 
oraz w sprawach zw ążanych z podróżą Naczel- 
mka państwa do Bukaresztu, wreszcie w spra- 
wach poiityki wewnętrznej i zavranicznej. 
Wieczorem odbyt preinier konferencyę z mar- 
sza kiem Trampczyńskim, z którym naradzał się 
nad zagadnieniami polityki ogoluej. Jutro odbę- 
dzie się dalszy ciąg narad, które poprzedzą kon- 
ferencye prez. Nowaka z miuistram tych resor- 
tów, które wnoszą proiekty ustaw na nadcho- 
dzącą sesyę sejmową. Na konferencyi premiera 
z marszałkiem Trąmpczyńskim ustałony będzie 
ostatecznie termin wrzesniowej sesyi sejmowej. 
Prawdopodobnie przypadnie on na 18 września. 


Wyjazd Naczelnika państwa 
tio Bukaresziu 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu *). Ustalono ter- 
min wyjazdu Naczelnika państwa do Bukaresziu 
na 12 wiześnia. Towarzyszyć mu będą: min. Na- 
rutowiez, szef protokoiu br. Przeździecki, hr. Je- 
rzy Tarnowski, nacz. wydz. środk. europ. p. Ła- 
doś, sekretarz min. hr. Adam Tarnowski, urzędnik 
min. spraw zagran. dłAugust, szef biura propa- 
gandy p. TargowSki. Ze świty wojskowej: jen. 
Frankowski, kapitan Ludwig, por. Giżycki i puł- 
kownik lekarz Pietrzykowski, wreszcie naczelnik 

wydziału min. kolei Seferowicz. 


Litwini odrzucają propozycyę 
wzajemnej amnestyi - 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Rząd angiel- 
ski i francuski wystąpiły z inieyatywą polsko" li 
tewskiej wzajemnej amnestyi politycznej. Rząd 
polski udzielił przychylnej odpowiedzi, natomiast 
ze strony litewskiej odpowiedź nadeszła 17 bm., 
zawierając wśród oszczerstw na Polskę treść od* 
mowną 


Nieodbyta: konferencya 


Warszawa. (AW) Zapow.edziana na wczoraj po- 
południu konfe.encya marszałka Sejmu z prezy- 


strzębskiego obrady komisyi drożyźnianej nad o- 
gólną sytuacyą. Premier Nowak wziął udział w ob- 
radach komisvi. 


dentem Nowakiem w sprawie terminu zwołania 
Sejmu nie doszła do skutku. 


Odbiór zabytków polskich z Rosyi 

Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Dnia 5 wrze- 
nia udają się do Moskwy prof.: Siemiński, prof. 
Handelsman, prof. Ptaszycki, prof. Beraacki oraz 
członkowie delegacyi polskiej w Moskwie pp. Gryp- 
ski i Starzyński. Wezmą oni udział w posiedze- 
niach mieszanej komisyi specya!lnej w sprawie re- 
ewakuacyi biblioteki publicznej i archiwum histo- 
rycznego. 


Układy polsko-gdańskie 


Gdańsk. (AW) Dełegacya senatu gdańskiego 
nadesłała z Genewy telegram, który donosi, że 
w sorawie Wisly oabyły się rokowania polsko- 
gdańskie ze współudziałem sekretaryatu Ligi 
narodów, które nie doprowadziły do porozumie- 
nia tak, że na żądanie senatu sprawa została 
oddana pod decyzyę Rady Ligi narodów. W spra- 
wie portu i miejsca na skiad amunicyi odbędą 
się bezpośrednio rokowańia przy współudziale 
sekretaryatu Ligi narodów. 


Sowiecka propozycja rozbrojenia 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Jutro poseł 
polski w Moskwie wręczy odpowiedź sowietom 
na ich propozycyę odbycia konterencyi w spra- 
wie rozbro:enia. W odpowiedzi rząd polski wy- 
raża zgodę na wysłanie delegatów na konferen- 
cyę, proponując odoycia jej w październiku. 

—000— 


Jak w Czechach walczą z drożyzna? 


Praga. (PAT) Wedle doniesień dzienników od- 
była się wezoraj w ministerstwie aprowizacyi an- 
kieta, na której obradowano nad kwestyą obniże- 
nia cen niezbędnych artykułów codziennego u- 
żytku. Ministerstwo aprowizacyi wypracowało kon- 
kietne wnioski w sprawie spowodowania zniżki 
cen środków żywności, w pierwszym rzędzie 
mięsa, chleba, mąki i produktów rolniczych. Re- 
prezentanci innych ministerstw przedłożyłi płan 
obniżemia taryf przewozowych, ceł, tudzież obni- 
żema podatków na rzecz państwa i gminy. 


„NAPRZO D" 


Endeckie zabiegi i wybiegi wyborcze - 


Fmdecy bardzo energicznie krzątają się już 
około wyborów: pokiadają dwa talizmany — 
duże środki pieniężne, co już zaznacza się mię- 
dzy innemi wykupywaniem dzienników w tych 
miastach, gdzie nie mieli swoich placówek dzien- 
mikanskich (świeżo kupili np. w Radomiu 
„Słowo Radomskie“) a następnie — to stałe 
agłanianie się słowami: „narodowy”, „Bóg i Qj- 
czyzma' pod którymi ukrywają swoje składy 
gazów, odumzających słabe głowy. 

Obok nowych pism wyraźnie endeckich rodzą. 
się i pisma „bezpartyjnie”, pełne pmzedruków... 
z emdeckiej prasy. Świeżo nadeslano nam oka- 
zowy numer „bezpartyjnej*, „Ziemi Michałow- 
skiej“ — z artykułem wstępnym wybudowanym 
z cegiałek, pozmoszonych z prasy endeckiej. 

Prócz źródeł amerykańskich, prócz pomocy 
banków — obficie zasilą kasy endeckie — ob- 
szarnicy. 

Na ten temat pisze warszawski „Kuryer Po- 
ramny*': 

„Fakt opodatkowania przez Związki Ziemian 
człomisców swoich na cele, związane ze zbliżającymi 
się wyboramii, jest rzeczą ogólnie znamą. Cyfra 
podatku wynosi od 100 marek z morga i dosięga 
podobno 400-500 marek. Zważywszy znaczny 
obszar, znajdujacy się w posiadaniu większej 
własności i biorąc pod uwagę, że sytuacya zie- 
mian, szczególnie pod względem gotówkowy 
pmzedstawia się w chwili obecnej naogół 
dodatnio, można łatwo dojść do wniosku, że zie- 
mianie będą. rozporządzałi dla celów wyborczych 
poważnemi środkami", 

„Czy ziemianie -— pyta dalej — zamierzają 
stwonzyć swoją. własną grupę polityczną, wycho- 
dzącą z założenia interesu ziemiańskiego, i ot- 
warcie wystawić pwoje własne kandydatury? 
O ile wiadomo — nie, 


Sekretem politycznym jest fakt, że przeważa- 
jąca-część ziemian. branych indywidualnie, oraz 
Związek ziemian, jako organizacya. zamierzają 
funduszami swymi poprzeć akcyę wyborczą Na- 
rodowej Demokracyi j związanych z nią orga- 
nizacyi“. 

Licząc się z klerykalizmem kobiet, chcą poli- 
tycy endeecy zmobilizować je jak najliczniej 
pod Swoim znakiem. 

Endecki „Kuryer Poznański" zapowiada nawet 
w Poznaniu specyałne „wykłady społeczne” dla 
kobiet, pisząc: 

„Onganizacya narodowa kobiet, urządzać bę- 
dzie bezpłatne wykłady społeczne, niech korzy- 
stają z nich jak najliezniejsze rzesze kobiet. 
Dzień i godzina wykłtdów ogłaszane będą w ga- 
zetach, N. O. K. zorganizuje biuro. które udzie- 
lać będzie wszelkich infórmacyi, materyałów itd. 
Adres biura ogłoszony będzie w gazetach”. | 

Wykłady te mają przełamywać wszelką ople- 
szałość dzobiet na punkcie głosowania, 

Endecki organ woła: .Kobiety, stojące na eze- 
le organizacyi, ponoszą odpowiedzialność za 
członkinie, które bądź z bierności, bądź z winy 
nieodpowiedniego uświadomienia politycznego, 
głosu swego na partye narodowe nie oddadzą”, 

„Kuryer'Poznański* uspakaja dalej kobiety, 
że to nie żadna filozofia: „narodowe“ stronnictwa 
się zblokowały -— niema więc kłopotu z zastana- 
wianiem się nad tem, która z tych „narodowych“ 
partyi lepsza — nre będą więc m'ały tego wa- 
hania, które trapiło osiołka z bajki, gdy mu w 
żłoby dano — w jeden owies, w dungi siano. 

Ale na łowienie głosów kobiecych mają ende- 
cy jeszcze skuteczniejszy środek niż owe „wykła- 
dy“, mianowicie — wpływ księży. 

Słowem, walka wyborcza zapowiada się nie 
bagatelna! 


Zarzewie niepokoju >- 


Wczorajsze doniesienie o sojuszu między Czecho- 
słowacyą a Jugosławią może obudzić silne obawy 
o pokój w Europie środkowej. Sojusz ten, na- 
zwany wedle terminologii dyplomatycznej, de- 
fenzywnym, ma jednak widoczne cele agresywne 
i pokrywa się ze starymi planami Czechosło- 
wacyi. 

Polityka czeska ma dwa żelaza w ogniu. a 
obydwa są wymierzone przeciw Węgrom. Kie- 
ruje tą polityką obawa przed rewanżem Wę- 
gier, którym Czecuy przez zabranie Słowa- 
waczyzny i Preszburga odcięły drogę na półno- 
cy i zachodzie; kieruje nią chęć otrzymania — 
choćby pośrednio — przystępu do morza. Cze- 
chosłowacja, jako kraj o wysoko rozwiniętym 
przemyśle, musi mieć zagraniczne rynki zbytu, 
a ponieważ najbliższe kraje: Niemcy, Węgry, 
Polska — głównie z powodów walutowych — 
są niedostępne, szuka przemysł czeski drogi na 
bliski Wschód, chce i w tym wzgłędzie stać się 
sukcesorem austryackiego handlu z EŁewantą. 
Odcięta od morzas szuka Czechosłowacya drogi 
wyjścia, a jedyna jest przez Ausiryę 1 Jugosła- 
wię do Tryestu, który wprawdzie naieży do Wioch, 
ale dałoby się w nim urządzić jakiś korzystny 
dla Czech kącik. 

Droga z Czech do Jugosławii prowadzi przez 
Austryę a głównie przec odebrane Węgrom za- 
chodnie komitaty, które po długich walkach dy- 
plomatycznych częściowo tylko Węgrom ode- 
brano. Przez te terytorya Czechy otrzymałyby po- 
łączenie z koleją południową, irzeba więc utwo- 
rzyć tam „kurytarz*. Starania w tym kierunku 
robił Benesz oddawna i one właśnie były tym 
powodem, dia którego Węgry nawet z bronią 
w ręku opierały się wydaniu Austryi Ueden- 
burga i Eiseuburga (Burgen and). Ostateczn e 


UWAGI 


Jak „Głos Narodu' sobie marzy?... 
Poczciwy „Głos Narodu* pisze: 


„Czy np. można wyobrazić sobie w Kraka 
wie wiec publiczny, zwołany przez stronni-' 


ctwa narodowe? Choćby przybyły na zebra- „ „garstkę 


nie tysiące najpowazniejszycu obywatel, 
zjawi się garstka czerwonycn krzykaczy i Do- 
jowców, gotowych na wszystko i udaremni 
obraay*. 


musiały się poddać wyrokowi ententy, a obec- 
nie Czechy zbliżają się do swego Celu. 

Położenie Austryi zmusza ją do szukania ra- 
tunku, gdzie i jak się da. Podróż kanclerza 
Se'pla miała pierwszą stacyę w Pradze. Mówio 
no wprawdzie, że celem tej podróży jest otrzy- 
manie od Czech zaliczki na przyznaną Austcyi 
pożyczkę, nie ulesa jednak wątpliwości, że poza 
tym niewinnym celem kryją się daleko powaź- 
niejsze Choćby Austrya nie zgouzua się na ku- 
rytarzowe plany Cz:ch, jest ona zbyt siabą. aby 
mogia im się sprzeciwić skutecznie; ohecn e 
Czechy, mając zapewnione poparcie Jugosławii 
a prawdopodobnie i cichą zgodę Francyi, mogą 
nare-zcie plany te przeprowadzić. 

Jedna tylko przeszkoda, na razie natury dy- 
plomatycznej, sto. temu na przeszkodzie. Nie 
opór Węgier, ntóre pvu względem militarnym 
nie sprostają połączonym siłom Czech i .Jugo- 
sławii, może przeszkodzić Czechom w urzeczy- 
wistnieniu ich zamiarów, może to zrobić tylko 
opór Włoch Już na kilka dni przeutem, gdy 
z okazyi pobytu ks. Seipla w Pradze „mówiono: 
o pizystąpieniu Austryi do male, ententy, W10- 
chy oświadezysy, że takie p z. s ąbienie uważa- 
łyby za „casus belli“. Wprawdzie Austtya Za- 
przeczyła tej p: giosce, aie i bez formalnego 
przystąpienia do małej enienty może ona po- 
zwolić Czechom na — pod niewinną nazwą iran- 
sytu — okupacyę części Burgenlandu, ale może 
udać, że nie pozwaia 1 — podda się gwałtowi. 

Co Włochy w takim wypadku zrobią, a |ak 
się zachowają Węgry ? Jawakolwiok decyzya wy- 
padnie w każdym raz e Europa ma jeszcze jedno 
ognisko niepokoju, które może łalwo się stać 
źcód.en pożaru, zważywszy, że Wsz. Scy zaiute- 
resowani należą do narodów iaiwo zapalnych. 


|" 


Istotnie, nie można sobie wyobrazić w Kra- 
kowie wiecu, haprawdę publicznego, zwołanego 
przez siuwonnictwa,. nieprawnie arogujące sob.e 
nażwę narodowych. 

Wśród tysięcy bowiem obywateli krakow- 
skich — o których roi „Głos Naroun* repre- 
zeniowaliby eudecy i ehadecy tag znigomy Od- 
setek (jago Że gleba krakowska iest ula meu 
nieuroczajna), że oni tworzyiby na takım wiecu 
srzykaczy i boowcow® któ zyby 
chciel: udaremii:ć ovraay 

Co ro umiejąc — o ew danie tab Cil 
się NI6 KUSZY,.. 
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Ruch wyborczy 


Mianowanie pańs wowej kom'syi 
wyborczej 
Generalny kcm'sarz wyborczy ogłasza obwiesz* 
czenie z 27 sierpnia, że w skład państwowej ko: 
misy! wyborcze wchodzą: | 
1. Kazimierz Bagiński, poseł sejmowy w War | 
szawie. 3 ; | 
2. Władysław Malangiewicz, inżynier i dyrektot | 
departamentu w ministeryum przemysłu i handlu | 
w Warszawie. | 
3. Henryk Nowodworski, urzędnik zarządu głó” | 
wnego Polskiego Czerwoneg « Krzyża w Warszawie | 
4. Maciej Rataj, profesor, poseł sejmowy w War | 
szawie. | 
5. Paweł Romocki, inżynier w Warszawie. | 
6. Mrosław Sawicki, adwokat w Warszawie. | 
7. D. Wiktor Supiński, adwokat w Warszawie: | 
8. Tadeusz Tomaszewski, adwokat przysięgły” | 
radny m. Watszawy. | 
Zastępcamı członków: 
1. Jan Ledwoch, sekretarz redakcyi tygodni 
„Wyzwolenie“ w Warszawie. 
2 Jan Stanisław Jankowski, inżynier, b. 
ster pracy w Warszawie, 
3 Aleksander Szymankiewicz, profesor gimn” 
zyalny ew Warszawie. 
4 Dr. Józef Buzek, dyrektor gł. urzędu 
stycznego, posei sejmowy w Warszawie. „al 
5. Stefan Bryła, inżynier i profesor "politechni* | 
w Warszawie. i 
6 Gustaw Zabłocki, adwokat w Warszawie. | 
7. Dr Karol Mażewski, adwokat w Warszaw!” || 
8. Stanisław Tor, radny m. Warszawy. 
Państwowa komisya wyborcza będzie urzędowh 
ła w gmachu Sejmu, przy ul. Wiejskiej. j 


Wesołe zgromadzenie w Krakowie 
W każdej kampanii wyborczej zjawiają *| 
ni stąd ni zowąd humorystyczne figury, Pf | 
gnące odegrać wielką rolę polityczną. Taką |. | 
gurą jest p. Górka z frondy mieszczańść 
wewnętrznie chadek, który zwołał na wczoraj WO | 
do sali kierykalnych organizacyj przy ul. *, | 
"Tomasza w Krakowie. Na zgromadzeniu zjaw | 
się kilkunastu coadeków, trochę starych KO% 
parę endeków, reszta przygniata'ąca więks% ść 
naszych towarzyszów. Już przy uconsty tuos 
niu się prezydyum zwołujący nie chciał po” y 
pod głosowanie zaproponowanego przez “ó 
kszość kandydata na przewodniczącego h 
Grovhala i dopiero na interwencyę tow. Mal ph 
to uczyniono. P. Górka, jako główny rełet“ý 
zamiast trzymać się porządku dziennego 1% 
wić o drożyźnie, bajał o utworzeniu j3*%ę 
partyi, łączącej wszystkie partye razem 28 
dnego ce u zwalczania żydów. Tow. Malisž jo 
głosił rzeczowy referat o drożyźnie i sto” 7 
kacn gospodarczych w Polsce, przyczem "a 
tnowat obiuaną poiitywę narodowych demo” my 
tów, stawiając wśród oklasków większość! 
madzenią rezolucyę: « ŚR 
„Zważywszy, że orożyzna artykułów pie”. 
potrzeby od czasu wprowadzenia wo:ne8o,„ gł 
dlu rośnie w zastraszają y sposób tak, = “apih 

stah, 
dorownać, obywateie 1 roboinicy maso M 
kowa zeoran na zgromadzeniu w duiu < jy% 
pnia protesiują przeciw dotychczasowej poli uf 
rządu, sprzyjającej paskarstiwu l licnwie aê 
nauej na konsumentach i domagają SIę $ igot 
czych kroków przeciw drożyżu e przez 24 
cie szczelin e grau.e państwa ała wywo 
ków żywnościowych i silne poparcie HBE yo | 
. M cyi ań | | 
kooperatyw i miast w celach aprowizk iep] 
Wkońcu zgromadzen: oświadczają, 20 
gwarancyą dla przeprowa zenia PO" 
żadań jest skuteczne, poparcie przy ko 
kandydatow PPS, któda jeayna ze W>) 
party stanowczo i energicznie brom 
rzed beuwą“. 705 
o Następnie przemawiał cały Szereg kietyk 
ków, mięazy innymi maskujący 0 8 
i endecy, kiórych wywody przyjmow ers A 
ganem smiechu. Wieiką w: SOłOŚĆ a ów: R” 
protesty chad«ków wywołału prze adh | 
Stupnickiego, ktory oświadczył, ” 
którzy wonią „bij żyaa:”, sprze 
myu „Ziarno“. Zaurat tes głos e ; 
który unieniem stronnictwa miex ij, | 
nap ętnowai zwo.u ącycu ZO jgO” 
„zdrajców Sprawy mieszczańskiej 8 
wśtod uklasków zgromauzoBych: w 
medrzy mieszczanie pó cą razem ai 
Punktem kojmuacyjoym zavav y 
pienie p. Goląba, ktory swom. WY 
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decznie ubawił zgromadzenie. Kto wie, jak 
długo trwałoby to wesołe zgromadzenie, gdyby 
nie okrzyk jednego z klerykałów przeciw Na- 
czelnikowi państwa, co wywołało wielką burzę 
wśród zgromadzonych. Skorzystał z niej p. Górka 
dla niepoddania pod głosowanie rezolucyi tow. 
Malisza i chciał rozwiązać zgromadzenie, lecz 
ten manewr się nie udał, gdyż tow. Malisz pod- 
dał samorzutnie rezolucyę pod głosowanie, 
która też została olbrzymią większością uchwa- 
lona, poczem towarzysze nasi opuścili salę, śpie- 
wając „Czerwony sztandar“. 
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Zgromadzenie w Podgórzu 


W poniedziałek 28 b. m. o godziniie 7 wiecz, od- 
był się w Sokole podgórskim wiec zwołany przez 
, i chrześć. zjednoczenia mieszczańskie- 

go“. Salę Sokoła wypełnili robotnicy zorganizo- 

wani w P. P. S. to też po powozumieniu się ze 
zwołującymi wybrano do prezydyum p. Gawliń- 
skiego i tow. Packana i Jaworskiego. Referat 
wygłosił p. Gónka, krytykując działalmość po- 

Słów a w szczególności posła Federowiczą. Poza 

ostrą, krytyką żydów nic realnego od referenta 

Nie słyszeliśmy; zaproponował on wybór komiite- 

tu „gospodanczego” ze wszystkich zawodów ista- 

nów dia prowadzenia akcyi wyborczej i postawie 

Nie ew. ułożemie listy kandydatów wedle zawo- 

dów i stanów. Po nim przemawiali: pp. Bedmar- 

ski, krytykujące wolny handel, Dyrcz, nawołując, 
by wybierać tylko ludzi uczciwych, a nie tych 
wo się wzbogacili i inni. 
Tow. Ziffer, Grochal, Packan i Jasiński, pro- 
Stowałi wywody popnzednich mowców. Tow. 

Ziifer podniósł, że z ramienia P. P, S, staje tow. 

dr Bobrowski, z czego zgromadzeni wyrazili swe 
 Zaqowoleniie hucznymi oklaskami. Niezawiśli 
_ Bog, Żuwała i Feldman nawoływali do złączenia 

Się klasy pracującej cslem zwalczanią burżwa- 


Zyi. P. Tokar pragnie, by przyszły Sejm był mat- 
a nie macochą, by zajął się podniesieniem 
Mvzemysku i rękodzieła, usunięciem braku pracy 
1% d. Trzeba pam czynów a nie obiecanek! 
j cu uchwalono rezolucyę postawioną przez 

_ tow, Packana, , 
' Zgomadzeni obywatelą, robotnicy i pracowni- 
(y państwowi w Podgórzu dnia 28 sierpnia po 
olkiej i poważmej dyskusyi nad ciężkim poło- 
| em gospodarczem najszerszych wanstw Spo- 
. Kcznych pracujących fizycznie i umysłowo uwa- 
| ją, że obecna większość sejmowa, wprowadza- 
ke wolny handel, spowodowała wzrost droży- 
My, która utrudnia rozwój przemysłu i ręko- 
Reteta, pomnażając bezrobocie. Aby oadwócić gro- 
tące państwu polskiemu cofanie się do średnio- 
| Wiecza, zgromadzeni zużyją. okres wyborczy na 
| Świadomienie szerokich mas Krakowa, aby w 
| dn wyborów zapanowało ogólne porozumienie, 
nego wynikiem będzie zwycięstwo wamsitw 
| Wacujących w przemyśle, rękodziele jak i w 

Natytnucyach państwowych, 

Po odśpiewaniu Ozerwonego Sztandanu, zgro- 
adzjemi rozeszli się, pozostawiając na sali kil- 
*majscie osób, które dokonały wyboru propono- 
| o przez referenta „Komitebu* w osobach 
1 Górki, Saritńskiago, Dyrcza, Sołtysa i Przy- 
„skiego. Z ramienia P. P, S. nie wszedł nikt, 
stawiając rozstrzygoięcie Radzie robotni- 
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Klamka 


| (Dokończenie) 


gaj amydntem gie raz, i drugi namyślałem 
|| ya cały, iść do jej domu w nocy, jak złodziej,. 

m, dohako mi się to — a potem, gdyby ten 
j| bę, kek naraz się obudził? Czy miałbym prawo 
| © eig? 

a było niemożliwem nie iść? Jakby to wy- 
m 240. Trzeba było iść koniecznie. Ale ona 
| le *€Zo była wanyatką z jej pomysłem. Więc 

4, "łem, pochlebiając sobie, że miłość ją za- 


s 


ja Jeżeli ona naraża się dla mnie, czemuż 
i tiaj miałbym zaryzykować j narazić się dla 
pe r „Zresztą, czegóż w gruncie miałem się 


| _Om jest człowiekiem jak i ja. Byłem 
4 i i razy bombardowany — on nie 
H m Jazz tnzystapięódziesiąt centymetrową! By- 
| leg E gorzej jak z bentą. 
i dziś jak pomyślę... 
Fj, bb 
A | h gatten zatem, Przez pnzezorność wnzuci- 
imiia 0 tomebki, moją czapeczkę polową. 
a SEN godzinie bytem pod balkonem. Widzia- 
Wy, .. Swiatlo w jej oknach, potem rozsu- 
firanki i suknia z czarnego jedwabiu 
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Kongres PSL lewicy 

W niedzielę obradował w Rzeszowie kongres 
P. S. L. lewicy (stronnictwo Stapińskiego). Przy- 
było przeszło 1000 delzgatów, tudzież kilku po- 
słów z innych stronnictw. Walka toczyła się mię- 
dzy Stąpińskim, który oświadczył się za poro- 
zamieniem wyborczem z P. S. L. Piast a posłem 
Putkbiem, który był za porezamieniem się z Wy- 
zwoleniem. Po buwziiwej dyskusyi oibrzymią 
większością przyjęto wniosek Stapińskiego, po- 
czem pos, Putek z około 30 delegatami opuścił 
salę. 


Aresztowanie komunistów 
w Warszawie 


Prasa warszawska podaje następujące szcze- 
góly o aresztowamiu komunistów. o czem wczo- 
raj podaliśmy wzmiąnkę: 

Od dłuższego czasu policya polityczna otoczy- 
ła czujną opieką komunistyczną  organizacyę 
młodzieży żydowskiej. Było wiadome, że z istnie- 
jących organizacyi bolszewickich ta właśnie zdo- 
łała aż do dmia dzisiejszego zachować najwięk- 
szą ilość czynnych agitatorów, oraz duży aparat 
propagandy. Kilkakrotnie podejmowane próby, 
w celu zlikwidowania sprzysiężenia, nie wyda- 
wały rezultatu. Organizacya komunistyczna 
działała w ten sposób, że komórki iej były roz- 
mieszczane w rozmaitych związkach  zawołdo- 
wych, 

Wreszcie onegdaj organa bezpieczeństwa przy- 
stąpiły do likwidacyi tej orgamizącyi. O go- 
dzimie 11 wieczorem wyruszyły oddziały wy- 
wiadowiców. Plan wyłapamia komunistów i uję- 
cia cemtralnego składu bibuły został z powodze- 
niem przeprowadzony do najdrobniejszych szcze- 
gółów. Kilkunastu przewódców zostało ujętych 
w chwili, gdy byli zajęci rozdzielaniem świeżo 
wydrukowanej bibuły agitacyjnej, Ta ongamiza- 
cya pmzyszykowała koło dwudziestu pism i o- 
dezw komunistycznych, przeznaczonych dla ro- 
botmików polskich. Lwfia część pism i odezw 
była pisana w poprawnym języku polskim. 
W chwili wkroczenia policyi komuniści nie zdo- 
lali zmiszczyć dużej ilości kompromitujących 
dokumentów. Wynika z nich, że wykryta organi- 

zacya zmajdowała się w stałym kontakcie z 
Moskwą. Stamtąd otrzymywała ona dymektywy 
i pieniadze na prowadzenie akeyi komamistycz- 
nej w Polsce. 

Ujęcie spiskowców ułatwiło wykrycie central- 
nego składu druków i odezw. Właśnie przed 
wieczorem  przymóesiono tam ilbmzymie pak! 
świeżej bibuły z drukami, Pisma i odezwy noszą 
datę drugiej połowy sierpnia, niektóre zaś są 
antidatowame na wrzesień, Wartość zmalezio- 
nych drugów, jako makułatura, przedstawia su. 
mę kilku milionów marek. Wśród aresztowa- 
nych były i kobiety, któwe współdziałały z męż- 
ozyzmami grupy komunistów. Aresztowane ko- 
biety pełmiły rolę łączników z Berlinem. 

Aresztowani zostali przekazani do dyspozycji 
sędziego śledczego 1I okręgu p. Jasińskiego. 
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powiała na balkonie, białe ramię wysunęlę się 
i usłyszałem uderzenie przedmiotu spadającego 
koło moich nóg. To klucze spadły owinięte w 
gazetę i związane wstążką, która pachniała jej 
perfumiem. Zobaczyłem bramę i wszedlam. Nie 
wiem oezenau. już wchodzące na schody, czułem 
że mi się nogi trzęsą. i oddycham ciężko. Miałem 
rzeczywiście wrażenie, że jestem złodziejem. 
Pogwałcemie zamknięcia i cudzołożstwo — w 
nocy o tej porze było pełno zakątków na scho- 
dach któwych ciemność daremnie starałem się 
oświecić bystrością mojego wzroku. Przy wej- 
ściu do mieszkania zobaczyłem jej suknię czar- 
nę a jej biała twarz jak promień oświeciła mo- 
ją trwożną tęsknotę — uczułem ramiona na szyi 
L posłyszałem szept: 

— Idziesz? 

— Tak, ale jesteś szalona, 

— Nie mogłam dłużej wytrzymać. 

Wzięła mnie za rękę — szedłem za nią w cient- 
ności, pomału, tłumiąc odgłos kroków po dywa- 
nie, zatrzymując oddech. Chcieliśmy być du- 
chami, które idą. Wkońcu przeszedłszy trzy ku- 
wytarze, zohaczyłem Światło lampy akrytej ró- 
żowym abażnurem. Był to jej pokój sypialny a 
wątłe światło było ciepłe i słodkie jak wiedeń- 
ski wale. Ale nie bytem spokojny. Pocichu zapy- 
tałem: a om gdzie? Siedziała na łóżku i poka- 
zując mnie paluszkiem o różowym paznokciu 


KRONIKA 


Kraków. 31 sierpnia. 
Prezydym m. Krakowa w sprąwie 
zwalczania drożyzny 

(k) Prezydyum m. Krakowa zwróciło się wczo- 
raj do władz wojewódzkich z prośbą, by woje- 
wództwo upoważniło magistrat co wyiyczania 
maksymalnych cen na artykuły pierwszej po- 
trzeby. W memoryale wysłanym do wojewódz- 
twa prezydyum miasta zaznaczyło, że w tak 
ciężkiej sytuacyi, jaką obecnie przeżywamy, 
winny być zastosowane z całą bezwzględnością 
wszelkie możliwe środki, jakie tylko prowadzą 
do zwalczania drożyzny. Artykuły pierwszej po- 
trzeby rosną w cenie niemal z godziny na go- 
dzinę, to też zachodzi uzasadniona obawa, że 
jeżeli tempo szalejącej lichwy nie zostanie po- 
ws:rzymane, stan taki może wywołać u ludno- 
ści już dzisiaj siłnie wzburzonej nieobliczalne 
następstwa, zwłaszcza że mieszkańcy zdają so- 
bie dobrze sprawę z tego, że wobec świetnych 
zbiorów obeena drożyzna niema najmniejszej 
racyi. 


Krwawy napad bandycki 


(k) Przed kiłku dniami weszło wieczorem do 
chaty Jana Szaflarskiego w Brzezinach kilku 
mężczyzn i przedstawiwszy się Szatiarskiej jako 
żandarmi, zażądali wydania pieniędzy. Szaflar- 
ska, mając podejrzenie, że rzekomi żandarmi 
są bandytami, zawołała męża śpiącego w stajni. 
Kiedy Szaflarski wyszedi na podwórzec, padły 
dwa strzały, raniąc go ciężko w brzuch i rękę. 
Na buk strzałów wybiegł 17-letni jego syn Wła- 
dysław i począł cucić rannego. Wiedy bandyci, 
widząc zamieszanie, oddali jeszcze kilka strza- 
łów rewolwerowych w stronę Szaflarskich. Syn 
Szaflarskiego momentalnie padł na ziemię, ra- 
żony kulą w piersi. Bandyci zbiegli. Ciężko ran- 
nych Szafiarskich przewieziono do Krakowa do 
szpitala chirurgicznego, gdzie walczą ze śmiercią. 

PO, 

Podatek od przyrostu wartości nieruchemeści. 
Wobec pojawienia się pogłosek, że podatek 
gminny t. zw. od przyrostu wartości nierucho- 
mości został zniesiony, zwraca magistrat uwagę 
interesowanych, że podatek ten nadal obowią- 
zuje, a myinie zresztą interpretowany okólnik 
ministerstwa spraw wewnętrznych, który zdaje 
się dał powód do tego rodzaju pogłosek, został 
uchylony. Wobec tego przypomina magistrat 
obowiązek zgłaszania każdej transakcyi nieru- 
chomości w obrębie miasta Krakowa położonej, 
w prekluzyjnym terminie dni 14 od daty za- 
warcia umowy, ostizegając, że zaniedbujący 
przestrzegania tego przepisu będą zmuszeni sa- 
mi sobie przypisać ujemne ustawowe następ- 
stwa, połączone z zaniechaniem zgłaszania tran- 
sakcyi nieruchomości w magistracie. 

Stałe miejsca w teatrze J. Słowackiego. Jak co- 
rocznie, tak i w sezonie 1922/23 zatrzymuje teatr 
J. Słowackiego dla stałych bywalców prawo re- 
zerwowania stałych miejsc na premiery i dalsze 
przedsiawienia. Począwszy od 5 września b. r. 
admiuisiracya teatru przyjmować będzie w go» 
dzinach wieczornych od 5—7 zgłoszenia reflek- 
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drzwi prowadzące do przyległego pokoju, powie- 
działa Spokojnie: „tam“, 

Uczułem zimny dreszez i nie moglem już o- 
derwać oczu od tych drzwi. 

Ja nie mogłem — stanowczo nie mogłem oder. 
wać wzroku od drzwi i mówiłem jej dusząc się 
od pocalumków: „nie mogę — to nadartemne, nie 
mose“. Wtedy między złośliwym uśmiechem a 
pocałunkiem, padło szyderskiie pytanie: „czy 
się boisz.“ Może nie bałem się ale młodość moja 
opierała się użyciu swych praw. Tylokrotnie na 
froncie, narażałem swoje życie jakby nie było 
mojem, tego wieczora czułem jego wartość i 
miełem świadomość. że coś mi zagrażą. Wyda- 
wało mnie się, że nawet moja obrona nie byla- 
by uprawniona. Jeżeli on otworzy drzwi będzie 
miał moje życie w ręce bezkarnie — jedynie 
proces przed sądem przysięgiych byłby nieprzy- 

jemmem następstwem. ja zaś zabijając jego 
niszczyłem życie swoje, dłagoletniem więzieniem : 
i kończeniem egzystencyi w błocie. A jednak 
mausiałhym go zabić, Zmysł zachowawczy mū- 
siałby wziąć górc, Pytałem się zatem z gryma- 
sem na ustach więcej tchnieniem jak głosem: 
„czy nic nie słychać? Giana odpowiedziała: 
„obudził się, skoro nie chrapie. nie śpi, ale nie 
będzie słyszał nie; urządźmy się tak pocichut- 
ku.. Nie posłyszy nie... wydało mnie się to nie- 
możliwem... i nie mogłem myśleć o miłości. 
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-tantów. przyczem do d. 9 września włącznie u- 
względniać się będzie przedewszystkiem prawa 
dawniejszych posiadaczy. Od poniedziałku 11-go 
września przyjmować się będzie nowe zgłosze- 
nia. W interesie refiektujących leży odnowienie 
ewent. zapewnienie sobie wspomnianych miejsce 
w terminie wyżej wymienionym. 

Ostatnie przedstawienia teatru artystycznego 
w Bagateii. Dziś występ najlepszych artystów 
z pp. L. Rogińską, A. Kilschman, R. Gierasień 
skim, Kierskim-Sempolińskim, Bolciem Kamiń 
skim, Latajnerem-Lawińskim i M. Windheimem. 
W piątek ostatnia premiera z zupełną zmianą 
repertuaru z p. Kierskim w „Don Juanie i Pe- 
troneli* i z p. Gierasieńskim w nowych mono- 
logach oraz z powtórzeniem „Nut; Esmola": 
W sobotę i w niedzielę przedstawienia popołu- 
dniowe po cenach 40°/o i 500/0 zniżonych, zło- 
żone z naicełniejszych atrakcyi programu. 

Opera i Operetka. Opera Pucciniego „Madame 
Butterily“ w nowej inscenizacyj, pod batutą ka- 
pelmistrza p. A. Dołżyckiego inaugurować bę- 
dzie w dniu 1 września początek nowego sezo- 
nu w odnowionej sali teatru przy ul. Rajskiej. 
W operze iej wystąpi p. K. Wolska: Sobańska, 
mezzosopranistika opery poznańskiej, oraz pp. 
Jefimcewa, Stępniowski, Jastrzębska, Mazanek 
i inni. W sobotę 2 września „Zydówka* z wy- 
stępem artystów opery lwowskiej J. Zacharskiej 
i I. Manna. Bilety do nabycia u firmy M. Jaho- 
da, dawniej Herliczka, plac Maryacki 1. 

Abonamenty na sezon 1922/3 w teatrze Bzzae 
tela przyjmowane są codziennie od 5—7 wieczo- 
rem w kancelaryi teatru. 

Komunikat o stanie pogody wydany we środę 
30 sierpnia o 7:40 wieczór według danych pań- 
stwowego instytutu meteorologicznego w War- 
szawie. Stan atmosfery: Wyż barometryczny u- 
trzymywał się w dalszym ciągu nad Polską 
i Europą południowo-wschodnią, natomiast de- 
presya leżaia nad Anglią. Wskutek: takiego roz- 
kładu ciśnienia w Polsce przeważały wiatry po- 
łudniowo-wschodnie, które spowodowały wzrost 
temperatury. W godzinach południowych termo- 
metr wskazywał w Poznaniu 27%, Warszawie 27, 
we Lwowie 24, Pińsku 25. W Krakowie: tempe- 
ratura 226, maximum 285, minimum 9, pogo- 
dnie. Prognoza na czwartek: dość pogodnie, cie- 
pło, wiatry południowo-wschodnie. 

Pomoc dla młodzieży akademickiej. W dalszym 
ciągu składek na cele komitetu opieki nad mło- 
dzieżą akademicką złożono w województwie: dr 
Alfred Szołayski z Krakowa i Stanisława Ramułto- 
wa z Bykowca po 1000 mk, Antonina Szołayska 
z Krakowa 500 mk, Janina i Zofia Szołayskie z 
Krakowa po 250 mk, uzyskane za 7 dołarów na- 
desłanych przez obywateli polskich w Ameryce... 
64.270 mk, razem 67.270 mk. Oprócz darów w na- 
turze wartości około 3ł/a miliona, zebrano dotych- 
czas ogółem 10,941.452 mk 50 f. 

Misya ekonomiczna francuska w Krakowie. Dnia 
2 września o godz. 1020 wieczorem przyjeżdża 
z Łodzi do Krakowa misya ekonomiczna  francu- 
skiego ministerstwa handlu w liczbie 17 osób. Mi- 
sya zabawi w naszem mieście przez cały następny 
dzień i w nocy z dnia 3 na 4 września opuści 
Kraków. 

(k) Przed rozpoczęciem roku szkolnego. Wobee 
zbliżającego się roku szkolnego, na dworcu kole- 
jowym w Krakowie panuje olbrzymi ruch. Mło- 


Siedzieliśmy tak na brzegu łóżka, mówiąc ci- 
chutko, tylko wargami, prawie nieruchom i 
padrzeliśmy na drzwi nieustannie. 

Na raz ręcznik powieszony na klamce upadł. 
Puzebiegł nas dmeszcz. Siedzieliśmy bez porusze- 
nia, wstrzymując oddech z oczami nieruchome- 
mi na klamce, Nasze dwa życia zawisły na tej 
klamce w miejsce ręcznika — wyjąłem z toreb- 
ki pistolet. Czekałem jak zwierz przyczajomy. 
Spojrzałem ma nią. Miała twamz skamieniałą, 
z pnzewrotnym. uśmiechem... z jakąś mieszaniną. 
perfidnej trwogi i radości ponurej. Zdaje się 
przebiegała jej przez głowę myśl lotem jaskółki: 
„może dwóch ludzi zabije się dla mnie?" I ta 
myśl napełniała ją dumą dziką — a może my- 
ślała o krwawym pocałunku zwycięzcy przy 
trupie zwyciężonego. „Patw. nie żyje, teraz nie 
mamy co się obawiać”. Może tak myślała ta 
dziwna Giana? 

I patrzeliśmy na klamkę, 

I zobaczyliśmy jak się powoli opuszcza: skręca- 
jąc się — a mmie się zdawało że kręci mnie 
też w glowie i w mózgu, że kazdy włos, kolcem 
wbija mnie się w głowę. Są chwiłe w życiu, któ- 
re zdają się trwać wiek cały, chwile w których 
przeżywa się kilka żywotów. Trzymałem p!sto- 
let skierowany na drzwi, które miały się otwo- 
rzyć. Myślałem: ręka, która z drugiej strony 
kręci klamką, nie wie, że ta klamka jest ostat- 
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dzież wraca tłumnie do Krakowa, obarczona pa- 
kunkami. Na ulicach w dać także furmanki wio- 
zące dzieci do szkół. W sklepach, a szczególnie 
w księgarniach panuje niezwykły tłok. Przed azko- 
łami stają grupki młodzieży zdążającej do egzami- 
nów wstępnych i poprawczych, które odbywają 
się do Í września. 

(E) Podrożenie prądu elektrycznego. Jak się do- 
wiadujemy, w tych dniach ma wejść pod obrady 
komisyi gazowo-elektrycznej projekt nowego po- 
drożenia prądu elektrycznego w Krakowie. Podto- 
żenie prądu motywowane jest wzrostem cen ro- 
bocizny i płac personalu biurowego, oraz pod- 
wyższeniem cen węgla ze względu na podwyżkę 
taryfy kolejowej. 

Zmarła Zofia Motowidlak, pomoenica drukarska, 
długoletnia pracowniea Drukarski Ludowej, w wieku 
51 lat. Pogrzeb dziś we czwartek o 5 popołudniu 
z kaplicy cmentarnej. 

(z) Kradzież listów amerykańskich. Słedztwo w 
sprawie kradzieży listów amerykańskich na poczcie 
na dworcu kolejowym w Krakowie, prowadzone 
jest w dalszym ciągu. Onegdaj w nocy w związku 
z tą sprawą przeprowadzono obławę w całem mie- 
ście, podezas której przytrzymano kilkunastu zna- 
nych policyi „kasiarzy*. Wśród grona włamywa- 
czy znajdują się także bracia Krzemienie, zwła- 
szcza jeden z nich niebezpieczny opryszek, symu- 
lujący waryata. Krzemień aresztowany został w do- 
mu swojej matki w chwili, gdy wracał z jakiejś 
„wycieczki“. Obecnie przesłuchuje policya przy- 
trzymanych opryszków, którzy usiłują wykazać 
swoje alibi. W toku śledztwa stwierdzono, że wła- 
mywacze dostali się już w sobotę na strych gma- 
chu pocztowego, a świadczy o tem zualeziona 
tam większa ilość prowiantów, któremi się posi“ 
lali. Również śłedztwo prowadzone jest w kie- 
runku wyjaśnienia, w jaki sposób włamywacze 
otworzyli drzwi od gmachu kolejowego, przez 
który później dostali się na strych sortowni. Klucz 
od tych drzwi miał przez sobotę i niedzielę do- 
zorea domu, zwykle jednak odnosił go do urzędu 
ruchu po skończonem urzędowaniu w drukarni 
kolejowej. 

(s) Zabójstwo. Ouegdaj wieczorem wywiązała się 
bójka między mieszkańcami gminy Olszanica pod 
Krakowem. W bójce brałi udział Jan Pstruś, Jan 
i Andrzej Białikowie oraz Franciszek Sikora. Pod- 
czas bójki jeden z atakujących Pstrusia ugodził go 
nożem w okolicę serca. Ciężko rannego Pstrusia 
przewieziono do szpitała chicurgicznego w Krako- 
wie, gdzie w kilka godzin potem umarł. Spraw- 
ców bójki aresztowano. 

(k) Gyganie grasują. Wedle nadchodzących ra- 
portów do policyi krakowskiej z okolie bliższych 
i dałszych Krakowa, okazuje się, że kilka band 
cyganów przeciąga ących lasami koło wsi, napa- 
dają na gospodarstwa i okradają je. Ostatnio w 
Stryszowie koło Kałwaryi wdarło się trzech eyga- 
nów do zabudowań Maryi Szczygieł i zatarasowa* 
wszy drzwi uwięziii gospodynię w domu. Sami 
zaś wyprowadziłi dwie jałówki ze stajni na po- 
dworzec. Po zabiciu jednej jałówki porzucili jej 
wnętrzności przed oknem, a mięso zabrali ze so- 
ba. Tego samego wieczoru ludność Stryszowa wi- 
działa w pobliskim lesie obóz cygański, w którym 
rozpalone było ognisko, a cyganie raczyli się zra- 
bowanem mięsem. 
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nim przedmiotem, którego dotyka. Za dwie se- 
kundy może skręcać się w kurczu śmiertelnym. 
Ręka może nie wie.. a może wle i przyjmuje 
zmientelny pojsdynek? 

Drzwi nie otwarły się. Klamka została Spusz- 
czona. Spojrzałem na Gianę. Twarz jej ciągle 
była nieruchomą ze złym uśmiechem i odcie- 
niem pogardy. Szepnąłem: „zrozumiał ale boi 
się”, 

I rzeczywiście klamka powoli wróciła do qa- 
wnej pozycyi a drzwi pozostały zamknięte. 
Wtedy ramiona Giany oplotły mmie tuż koło 
gzyi: „nie myśl o nim, myśl o mnie, która cię 
pragnę. Widzisz zrozumiał ale nie wchodzi, boi 
się, bierz mnie, bierz mnie“, I zgasiła Światło 
odkryła, kołdrę sapiąc swobodnie: nic mnie jutro 
nie powie... Gdyby się odważył, odpowiem mu: 
jeżeli miałeś podejrzenie czemuż nie wszedłeś. 
Czy bałeś się? Jesteś zatem tchórzem. I aby 
tego nie słyszeć nic mnie nie powie. To będzie 
dzirwna tajemnica, która ie między 
nami, Nie myśl o nim... Odnaleź twoje dwadzie- 
ścia pięć lat i bierz mnie, bierz mmie... 


Dwa dni potem uściskałem rękę męża Giany. 
Spojrzał na mnie swemi kosemi oczami, a ja 
«mułem że jego ręka jest rozłazło miękka o 
skórze kobiecej. Utkwitam w nim wzrok ostry 
uśmiechając się — a wzrok jego cofnął się., 


Nr. 198 


Podziąkowanie. W dniach 26 i 27 bm. urządzono 
wycieczkę dla dzieci kolejarzy do Ojcowa, za ini- 
cyatywą i staraniem pana Teodora Kluczki, radcy 
miejsk.ego i dyrektora Związku okr. kooperatyw. 
Wycieczkę dziatwy odprowadziła poza Kraków 
orkiestra kolejarzy Z. Z. K. 

Za poniesioną w tym kierunku ofiarność ze 
strony p. Kluezki, któremu dziatwa zgotowała go- 
rącą owacyę, jakoteż za spędzenie tych kilku 
chwil na Świeżem powietrzu, składają rodzice tą 
drogą p. Teodorowi Kluczce w szczególności, a or- 
kiestrze kolejarzy i całemu komitetowi w ogólno: 
ści, staropolskie „Bóg zapłać”. 
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Z POLSKI 


Zjazd pocztowców. W Warszawie od 2 dni od- 
bywA się zjazd członków głównego Zarządu Związ- 
ku pracowników poczt i telegrafów oraz prezesów 
kół lokalnych z całej Polski. Zjazd zwołany zo* 
stał w celu powzięcia decydujących uchwał w spra” 
wie poprawy bytu tych pracowników. 

Poczta lotnicza w Polsce. Ministerstwo poczt 
zawarło umowę ze spółką lotniczą „Aizo Lloyd“, 
na mocy której dnia 1 września rozpocznie się 
przewóz drogą lotniczą poczty państwowej. Prze- 
wożenie poczty ma się odbywać w przeciwień* 
stwie do linii francusko-rumuńskiej również i w po” 
rze zimowej. 

Rozprawa przeciw Fedakowi i tow. Dotąd 
zgłosiło się około 40 obrońców ukraińskich nie- 
tylko ze Lwowa, ale i z prowincyi, którzy chce 
bronić Fedaka i 12 jego towarzyszy, oskawrżo- 
nych o zamach morderczy i zdradę główmą. Rof- 
prawa rozpocznie się 6 września. Wstęp na salę 
będzie wyłącznie za zaproszeniami, Dotychczas 
zgłosili się na rozprawę jedynie dziennikanze 
z Warszawy, 

Wypauck kolejowy na G. Sląsku. „Goniec Sig 
ski“ donosi z Mikułowa: Wczorajszej nocy zde* 
rzyły się na tutejszej stacyi dwa pociągi towa” 
rowe. Uderzenie było tak silne, że parowozy 
i kilka wązonów zostało zniszczonych. Szkoda 
jest znacząa. Jeden z kolejarzy doznał poważniej* 
szej kontuzyi. Ruch osobowy wskutek zataras0” 
wania toru utrzymuje się przez przesiadanie. 
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Z ZAGRANICY 


Zatonięcie okrgtu. Z San Jago de Chilie telegrś" 
fulą, że w pobliżu wyspy Choros zatonął okr 
„Oatata*. Straciło życie 72 marynarzy i 150 p% 
sażerów. 


REPERTUAR 


Teatr „Bagatela” 
Czwartek: Występy całego zespołu artystyczneg” 
iatek: Ostatnia premiera. 
Teatr miejski Opera i Operstka 
Piątek: „Madame Buitterfly* | 


Sobota: „Zydówka*. 


PRZEGLĄD LITERACKI 


„Przemysł, Rzemiosło, Szłuka* nr 2, rocznik M 
organ miej. Muzeum przemysłowego w Krakow 
czasopismo poświęcone wytwórczości przem Re 
wej i rękodziełniczej oraz sztuce plastycznej: ņ 
dakcya i administracya Kraków, Smoleńska | Go 
zawiera następujące artykuły: Adam Chmiel gaki 
dła rzemieślnicze i przemysłowe, Jan Buko iski’ 
O kształceniu w sztuce, dr Nałęcz Dobrowo 
Słarodawne obicia papierowe czyli kołtryny: og, 
weryn Udziela: Wełniane wyroby drutowe w "ug, 
cu, Tadeusz Seweryn: Malarskie techniki imi 
mentalne, kronika, nadesłane książki i czasOf yo 
z działalności Muzeum, cztery barwne 1 
i szereg zwykłych. 

„Hiperbola“, symporyon poetycki, 
utwory Dorthaymera, Feldhorna, Przyboś 
i Stefana, Younga, wyszedł z druku zeszy 


-oraja 
zawieraja 8 
jad” 
ia HE p. 


wydawniczego we Lwowie wyszły świeżo A- 
Sinclaira „Dżym Higgins“ w przekładzie, 5 
Nossig oraz Karola de Costera: „Dył 5 drug i 
w przekładzie Przecława Smolika (wydani i 


uzupełnione). > 


Kobiet i chiopców gi” 
de roznoszenia „Naprz”” | 
za stałą pensyą <a 


ja zaraz »amins'stracya w 
no > Dunajewskiego 5: 
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Tragedya Austryi 


Powstania w Burgeniandzie 

Wiedeń. (AW). Bu łapesz'eńskie pismo „A Nap“ 
donos, że w Burge. landzie wybuchło pow-ta 
nie. Rząd wegierski wysiar wojska na granicę 
tego kram. Również*z Szopronia i Steinaman 
ger wyekspedyowano wojska na gran cę Austryi. 

rzędowe pismo węgierskie twierdzi, że w naj 
bliższych dniach austryackie wiadze będą zmu- 
szone opuścić Burgenland. 


i Oosadzen.e Austryi 
„ Rzym. (AW). Prawdopodobne staje się czę- 
sciowe obsadzenie Austryi przez wojska mę 
dzynarodowe. 
Kredyt włoski 


Londyn. (AW). Reuter donosi z Rzymu, że 
Austrya otrzyma kredyt w wysokości 70 milio- 
nów lirów, o ile nie zużyje tych pieniędzy na 
wydatki bieżące. 

Projekty rozwiązania 

Wiedeń. (AW). Problem austryacki poczyna 
wchodzić w stadyum likwidacyi. Aktualną staje 
się obecnie kwestya, w jakiej formie ma ona 
nastąpić. Jak się „Neues Wiener Tagblati* do 
wiaduje, otrzymała Liga narodów caiy szereg 
projektów rozwiązania problemu anstryackiego. 
Najważniejsze z nich są: 1) projekt wypraco- 
Wany przez rząd austryacki, 2) odpowiedni plan 
komitetu finansowego Ligi narodów oraz pro- 
jekty rządu czeskiego i włoskiego. Proekt 
austryacki żąda pożyczki 10 do 15 miliouów 

ntów, dając w zastaw dochody z kolei pań- 
stwowych, poczt, telegrafów, telefonów oraz 
monopolu tytoniowego. Program Benesza, wy- 
pracowany za zgodą innych czionków matej 
ententy, nie jest jeszcze dokładnie znany, jest 
jednak pewnem, że mała ententa stoi na grua- 
Cie traktatów pokojowych i oprze się stanow 


czo protektora owi nad Austryą Polstawa pro- 
jektu włoskie.o est zimiar podwyższenia kre 
dytu austryacsiego do 100 m:lionów brow p d 
warunkiem uzvskania większości akcy| konsor 
cyum nowego banku emisyjnego. 

Jeżeli Liga narodów zawiedzie... 

Wiedeń (AW). Jak sę „Neues Wiener Jour- 
nal“ z kół urzędowycn dowiaduje, zachowuje 
rząd austryacki wyczekułace stanowisko w stoe 
sunku do obrad Ligi narodów. Jeżeli akcya na 
jei forum zawiedzie, we:dzie w życie pian 
reałnej polityki ustalonej w Weronie. Ostatnio 
sprzedsięwzięta akcya była ostatnia próbą rato- 
wania Austryi. Gdyby i ona nie daia rezulta- 
tów, nie bęjzie już Austrya miała sił dalej wy- 
czekiwać. Opinię tę potwierdził również kan- 
clerz Seipeł na zgromavzeniu konferencyi mię- 
dzyparlamentarnej. 

Konkurencya włosko jugosłowiańska 

Wiedeń. (PAT) „Nenes Wiener Abenblatt* 
cytuje aoniestienie „Daily M ul“, wedle k órego 
po wczora;szem posiedzeniu włoskie: rauy ga 
b:netowej, na ktorem za mo waé się miano także 
sprawą koncentracyi wojsk |uyo-łowiańskich 
nad granicą austryacką, można by o stwierdzić, 
że rzad włoski niema zam aru wysyłania wojsk 
do Austryi, dopóki terytoryum Au tryi nie vę- 
azie naruszone. Gdyby Jugo-ław a chciała wkro- 
czyć do Austryi, wówczas rząd włoski zapropo- 
nuje mocarstwom w>póluą akcyę, a w razie ich 
odmowy zażąda upoważnienia do działama na 
własną rękę. 

Nie bę*zie unii z Włochami 

Wiedeń. (PAT). „Neues Wiener Tagblatt“ do- 
nosi z Rzymu pod datą 29 b m. „Messagaro* 
pod je, że projekt uan austro włosiej spe zł 
na niczem. 
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Bezrobocie w Gzechach 


Praga. (PAT) Związek właścicieli fabryk szkła 

daje, że z powodu zwyżki kursu kor my cze 
skiej praca w fabrykach szkła będzie ograni- 
Czona. Liczba bezrobotnych w tym dz ale, wy- 
nosząca dzisiaj 4 tysiące, podwoi! się, zaś 7 ty- 
Sięcy robotników będzie pracować tyiko czę- 
Ściowo, 


Sojusz czesko-jygosłowieński 


Praga. (PAT) „Narodni Listy“ donoszą. że no- 


układ między Czechosiowacyą a Jugos awią, 


Zawiera oprócz zobowiązań wzajemnej militarnej 
Pomocy na wypadek ataku także zobowiązanie 
0 wspólnej akcyi we wszystkich kwestyach 
Politycznych i dypłomaty: zanych. W spraw e sto- 
Suaków między Poiską a Czechosłowacyą twier- 

dziennik, że ostatnie rokowania oznaczają 
MY krok w kierunku zbliżenia Polski do ma- 
l ententy, N 


= Obrady unii migdzyparlamentarnej 


U 


k Wiedeń, (PAT). Na wezorajszem posiedzeniu unii 
Biędzyparlamentarnej, delegat amerykański Burten 
Wygłosił referat o pracach konferencyi waszyng- 

pi kiej i o potrzebie kontynu wania ich ze wzglę- 

| tia na gospodarczą odbudowę świata. Mowca po- 

Wił rezolucyę, wyrażającą uznanie dla prac kon- 

tehcyi waszyngtońskiej i oświadczającą, że unia 

i dzy parlamentarna popiera dzieło tej konferencyi 

t oa swo,ej misyı historycznej wzywa do dal- 

apo pracy w kieruaku pokojowego załatwiania 

iż tów międzynarodowych oraz do kodyfikowania 
lega Przyjęcia zasad praw między narodowych De- 

Á t Vil.ecas (Chille) postawił wniosek zwołania 

dla rok następny wszecbamerykańskiego konzresu 
„ Sprawy rozbrojeń. Wniosek ten oraz poprze- 

tgl, ZOlucyę przyjęto. Daiegat francuski Duisson 

in... TeZo ucyę: Unia wyraża życzenie, aby w 

e zgody i ducha współpracy wszystkie kon- 

jep  13ukowe były dostępne dia uczonych wszyst” 
Wig ajów. Rezolucyę tę przyjęto jednomysia e. 

Owa 8h. (PAT) W rozmowie z zastępcą PATa 

Czyli czionkowie polsk ej delegacyi na kon- 

Wyses umi międzypariamentarnej, że Polska jest 

brady zain:eresowana tema'ami, które weszły pod 

taga dni tej konfereacyi. Pie wsze miejsce zajmują 
kowin CDA gospodarcze i sprawy walutowe. Człon- 
delegucyj polskiej wy.eżdżają w piątek do 
satu, skąd po dwoch dniach powiócą do 


eresi 
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Lloyd George grozi zerwaniem 
enteaty 


Londyn. (AW) Londyńs<i korespondent „New 
Jork Heraid* aowiaduje się, że L oyd George 
jest zdecydowany w razie, gdyby Francya za 
imcyowała akcyę na własną rękę, o.łosić far- 
maine odstąpienie Angin od ententy. Anulia za- 
stos »wałaby wtedy tę samą zasadę, której się 
trzyma Amerysa w stosuuku do Europy. 


Przed decyzyą kom.syi reparacyjnej 


Paryż. (PAT) Komisya odszkodowawcza zbada 
propozycye niemieckie. Decyzya zapadnie prawdo- 
podobnie 31 siecpnia. Zgoda Niemiec na udziele- 
nie gwarancy., kiórych domaga się F.ancya, usu- 
nęła wszel:ie t udn ści. W razie odmowy ze suony 
N emiec, jedynem rozwiązaniem zgodnem z, trak- 
tatem byioby odmówienie udzielenia motatoryum 
i stwierdzenie uchylenia się od spełnienia przyję- 
tych zobuwiązan. [rudno ptzewiazieć, jaki bęcz e 
wymk giosowania W razie udzielenia Niemcum 
mouratoryum bez gwatancyi, żąduuycn przez Fran- 
cyę, ta nie m.giaby zm enić stanowiska zajętego 
w Londynie i uzyskałavy swobouę dzisiania Wo- 
bec tego, że rządy tranvuski i angielski zgodziły 
się w Londynie na zasadę kontroli finansowej w 
N emęzech, ptopozycya Bradburego dotycząca tej 
kontron, nie wnosi ne nowego do sprawy. 

paryż (PAT) Komi-ya reparacyjna wysłu- 
chała wywodów niem «cx.ego sekretarza stauu 
Seri6lłera. Jak donosi „Temps“, SeuiöÖ ier po- 
stawił dwe propozycye: wedłu4 „pierwszej 
miatby być utworzony depozyt w markac zło- 
tych ago gwaraucya aotrzyman.a dvs:.aw drzewa 
i wegla dla Francyi, weułuz arugiej miałyby 
być zawarte koatrakty, na mocy których nie: 
mieccy dostawcy byliby zobowiązani do do 
trzymania warunków dostaw. 


Demunstracyjny stre;k generalny 
we Francji 


Paryż. (PAT) W mieście panował zupełny spo 
kój. U.ewny ueszcz rozprószył strejku.ących po 
waca ących z wiecu zwołanego przez powszechną 
kontederazyę pracy Największa ilość stiejkujących 
była w Rouvaix i [outeo:ng. D.ovne starcia zda- 
rzyły się w Lyonie i w Ma sylu. 


Aa a KGW 

Ofenzywa i 6sxa pizeciw Greim 
Paryż. 1AW) Z Aten donosza, że siina ofen- 
jywa armii tureckie;, która się rozpoczęła 26 


bm, rozwija się w dalszym ciągu, a to na ob- 
szarze 20 klm. Worsko tureckie posuwa się na-. 
przód. Turcy rozporządzaią 10 dywizyami i licz- 
ną artyleryą i maą dostateczne zapasy amuni- 
cyi. Atakowani Grecy opuścili miejscowość Asi- 
na Karahissar 1 zajęli nową pozycyę. Wedle ko- 
munikatu tureckiego wojska gręckie straciły 
dużo amunicyi i bron: oraz poniosły znaczne 
straty w żołnierzach. i 


Udziát Lloyda Georgea w obradach 
Ligi narodów ? 

Wieleń. (PAT). Z Paryża donoszą: „Petit Pari- 
sien“ informuje z Genewy, że potwierdza się, iż 
Lloyd George postanowił udać się do Genewy, by 
na sesyi Ligi narodów zabrać głos w sprawie roz- 
biojenia. Przyjazd Lloyda Georgea do Genewy za- 
leżny jest jednak od tego, czy delegacya angiel- 
ska a zwłaszcza Balfour zaakceptuje jego projekt. 
W każdym razie przyjazd Lloyda Georgea do Ge- 
newy nastąpiłby dopiero w drugiej poiowie trwa- 
nia Besyl. 


Przegląd gospodarczy 


Giełda krakowska z 30 sierpnia 
DC 
Waluta Malou Wa 
130N83 033 LUE] 


Lzeki. przekazy « wpłaty 
muono | arredati || ńupno | Sprzedaz 


Waluty I dewizy 


voiary Si+ Zjed |8150 — | 8350: — ||8150'— | 8350— |5250— 
» kanad. ||B000— | 8200 — | 8000— | S200'=| —— 
Franki irane. | «80— | 660-- || 640:—| 670— | 650— 
„  belgijs| 600—| 620— || 600—| 620—| —— 
„  szwaje||1575— | 1075: — |1570'— | 1675*— |1670— 
Funty szteriin|| 36 880| 3/.500)| 36.800| 37.500) —'— 
Ma:ki niemiec b 50 3:50 650 2:50 7:— 
korony ausu.| —'12|] —q14|-12%4) —'14) —'18 
„ czesko-si|| 245— | 265— | 250— | 270— | 265:— 
„ węgiers. 5: — 6 5— 6—| —— 
„ duńskie || 1800— | 1900 - | 1800— | 1900=—| —— 
Lei rumuński 48—| 53%—)| 50—]| 60—| —=— 
Liry włoskie 360 — | 350— || 360— | 380—| —=— 


Fioreny holen,| 3200'— | 3400'— || 5200'— | 3400— 


| Waluta markowa 


onar. | żąaano | Tranzakcya 


Akcye bankowe. 


| 
Bank Frzemyst. i—V em || 6uu—| 700:—| | 
Bang Hipoteczny '. ss. 70U:— | 850*— | 
BALE MAsODOLSKI, . sa 1 1 400— | 740— 
Ziemski Bauk Kredyt. « . | 6u0—| 650— | 
powszechny bank nredyt. | 300— | 4U0— 
ake Baus Źwiązk. i-VLI GU — | 7UU'=— 
Bank kouiercyałny L—IV i| 425—| 475— 450— 
Baus 4em. aresow Łańcui || GuU'— | 700— 
bank hred, w Warszawie | JBUU'=| —— j 
Bank Awiąz. >półek Zarob. | 2000°— | 2200 — | 
AkGju low. Nandi. i przem. 
P. li M. 1—iV em. ` ....| 900:—|10000—| 900-980 
pĒlivor" —Ł.J. Borkowski* ="— "— 
GUUPEXS . |. aT 175 — | 225— 
„Poara“ (B. Jawornicki; || 3400— | 5600 — 
sPUISKIFUJOU" ..... bUU'= | 700— 
U. nariwig, Poznan. . .. >| 
4egiuza FOiska . .....| 250—]| 300— | 
śieleniewskii—lllem.„ex* || 6800— | 7200'— | 
Warsz, Parowozy i~is em. || 14U0'— | 16U0'— x | 
h.Cegleiski, Poznań il-VU || 4100— | 4300'-- | 
Potęga” Tow. nuty żel. | 48.000 | 31.000 | 
dD NT A e - iw.idu — $12.000 — | 11.000— | 
„irzeDinia” 1—]V em, 2UU5— | 44Uu'— 4600— 
OS Arno WD OOdKH aU0'— | Ju0'— ; 
UCOMOLŁ 5a wie TOW «UUU — | 120U*— 
pPorusuu-Uem. Szczakowa || 8 uu — | 300u0'-— | 
Boa 0... a 422... |si60— |84u6—|  8300— | 
BELIZE bocooococ .uu0'— | 16.000— 
lepege I—IV aeo sa o |EBO0UU= | Uu00 = 7900— | 
Poika Naita 49.57. 1950 - | 4150:— 2100— | 
PAY ONE BRAC NET AL pr — 7 
Peel s a osassakosie „100 - | 1300— 
liuszcze Trzebinia .. .. ||580u- | 12U0— 
„RIUkUST 1—V em.. a. |400 — |2600: — 
Purceiana Umieiow . .. . |3500 — | 3700— 3600— 
Favl. cusru w Unodorowie || „4U0'— | u60U— 5500 — 
nlet. wiersza 1—iV em | 145U'— | 1450*—| ;1400— 


Telegramy gietaowe 


Warszawa (PAT) Giełda warszawska. Milio- 
nówka trans, 1675 1785. 4 i pół. proc. Tow. kred. 
ziem. ze 100 rubli sprzedaż 225 kupno 218. 4 i pół- 
proc. Tow. kred. ziem. za 100 matek trans, 49 
i pół, 5 proc. niiasta Warszawy 240 242 i pół, 245 
kupno 238. Waluty. Dolary Stanów Zjednoczo- 
nych trans. 8275 8350 8325 sprzedaż 8345 kupno 
8305. Marki niemieckie trans. 155 8'00 7'50. 

Zurych (PAT) Zamknięcie giełdy. Berlin 0°38. 
Holandyą 204 i trzy czwarte, Nowy Jork 525 i 
trzy czwarte, Londyn 23'47 Paryż 4065 Medyo- 
łan 2320 Bruksela 38/80 Kopenhaga 112 i pół, 
Sztokholm 139 Chrystyania 88 Madryt 81 i trzy 
czwarte Buenos Aires 189 i pół, Praga 17:25 Bu- 
dapeszt 030 Zagrzeb 1'42 i pół, Sofia 300 War- 
szawa 0'06, Wiedeń 000 i pół, Austr. korona 
stempl. O'00 i trzy czwarte. 

—000—% 
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CENY OGŁG3ŻZ SNe Zwyczajne (na ostatniej stron e) Mkp. 25—, w rubryce „Nadesłane* Mkp. 65— w tekśce redakcy nym Mkp. 80 — 
E) Sa s przed tekstem Mkp. 120.— za wiersz milinetrowy. Drobna ogłoszenia Mko. 20 — za słowo. przyczen pierwszy wyraz 

=== liczy się podwójaie. Naimniejsze ogłoszenie drobne Mkp 200 —. Usład tibe ary szny i licebowy o 20% droższy. 

Do ogłoszeń zagranicznych dolicza się 100%0 — do ogioszeń zam ejscowych 50%. — Oz ossenia drobne piatne są z góry. 


Ogłoszenia przyjmuje wyłącznie: Powszechne Biuro reklamy „PRASA“, Kraków, uiica Karmelicka L. 16, telefonu Nr 20-86. 
gdzie też, celem uniknięcia zwłoki należy skierowywać wszelką korespondeacyę dotyczącą ogłoszeń. i 
CEEE EEEE EE COD 


Zgubioną WRÓGZKZC WWE FPE RERRRRRREORRRROROARM 
se ME eaa adai Tia śm Roy deka ŻE INSTYTUT GRAPHOLOG.QUE 


O niskie Ta IGNACY CYPRES! PRASOWACZKI PROF. H. GRALSKIEGO 


z P3 znajdą zatrudnienie za wysokiem wynagrodzeniem ! Wydaje oceny charakteru i uzdolnień na podstawie na- 
Zgubione Kraków, Szewska 13/14. w Fabryce Bielizny i Irykotaży S. A. Kraków | desłapych próbex pisma oryginalnego najodpow ed- 
dokumenta wojskowe na na- 


- sprzedaje towar: XXII, ul. Dekerta 19. 
zwisko Kierzela Józef, Żero- p 3 >i 


Ę Ą po nadzwyczajnie | 
sławice. wystawione przez 


k PZA ,nizkich cenach | am a wz 
P. K. U. Kraków, unieważ- RA Zegarek Mk 5000- | == 


niam. 868 | 4- | na kamienie Mk 


p DY Biz air: Najnowsze żurnale mód 
1000 franków miesięcznie niklom. dalaski, | 77 Soom Jonia a TaN 


M 9000. Budzik Mk 5000. Har- 


i bln cna aoc c 
mogą zarobić w łatwy sposób | monie Mk 6000, 10000, 15000. | M. Land'u, Kraków, ul. św. Krzyża 5. anni 
panie i panowie każdego stanu | Dyamenty Mk 3000. Maszynki j 44 z 
pracując dla pewnej | do włosów Mk 3500, 4000. — Sprzedaż częściowa i hurtowna. 1 


| niejszy jest list z kopertą, visany atrameniem na papie- 
| rze nielinijkowanym. Po nadesłaniu należytości zasadniczej 


817 


1000 Mk. dla 
Instytutu, Kraków Grodzka 64, II.p. 


Osobiste przyjęcia co niedzielę od godz. 9—13. 875 


sai fi Brzytwy Mk 1300, 1500, 2000. 
holenderskiej firmy Przy zamówieniu połowę, re- 


Proszę zażądać próbek Tia sztę za zaliczką. — 
szur przesyłając Mkp. 300— 
MbanEnciech do g30 |, Cennik ilustrowany za przy- 


: staniem 80 Mk przekazem. 


E. Bock, Wien Vi., Gumpen- 
dorferstrasse Nr. 109/4. f. 
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POWSZECHNE BIURO REKLAMY 
PRASA” i 


KRAKOW, KARMELICKA 16. TEL. 20-86. 


NAJWIEKSZY INSTYTUT DLA PROPAGANDY 
PRASOWEJ W MAŁOPOLSCE. PROWADZONY 
PRZEZ WSPOŁPRACOWNIKOW RED. I ADMIN. 
DZIENNIKÓW KRAKOWSKICH. o PRZYJMUJE 
OGŁOSZENIA DO WSZYSTKICH CZASOPISM 
W POLSCE I ZAGRANICĄ. SPECYALNY DZIAŁ 
SPRAWOZDAWCZY DLA REDAGOWANIA FA- 
CHOWYCH SPRAWOZDAN DZIENNIKARSKICH 
ITP. PROJEKTY ARTYSTYCZNYCH KLISZ PRZEZ 
WŁASNEGO RYSOWNIKA. TANIA KALKULACYA 
CEN. WYKONANIE ZLECEN ŚCISŁE | SZYBKIE. 


FORNIERZY 


posznkuje 861 $ 
Potęga Oświęcim toy woswęumu [R 


Zgłoszenia skierować należy do tabryki. 


ena. mma m | z - -re — m zm, 

Dnia 17 wrześn a 1922 o godz nie 2-głej po- 
południu odbędzie się w Jawiszowicach w lokalu 
„Kółka rolniczego  % 


WALNE ZGROMADZENIE 


członków „Spółdzielczego Towarzystwa budowy 

domu Ludowego w Jawiszowicach z odpow. ogran. 
z następującym porządkiem dziennym : 

1, Przyjęcie rezygnacyi członków Rady nadzor- 
czej i Zarządu. 

2. Wybór Rady nadzorczej. , 

3. Wybór Zarządu. 867 


FSE 


| 


z. 


Cełem załatwienia formalności, potrzebnych do wyjazdu, należy w najkrótszym czasie 
zwrócić sie osobiście iub listownie do naszego biura — 


Oszczędzisz go, powierzając 
przeprowadzenie reklamy 
"fachowemu pośrednictwu 


Powszechnego Biura Reklamy 


4, Prawa zakupna domu. 
Zarząd Spółdzielni. 
8 e 1 
Czas to pieniądz! 


1 
PRASA“ | 
79 j 
Kraków, ul. Karmelicka L, 16. | A a 
Telefon 20—86. = 
Prowadzi dział inseratowy „Naprzodu“. = 8 Kr a: ul. Szpitalna 30 (Hotel Poliera) | 
WŚ = - = I į którzy wrócili do Polski nawet przed dwoma laty, zechcą zgłosić się | 
Stowarzyszenie Konsumeyine Kolejarzy „Łączność: | | "PYT TC patychwiast do szego biura z paszporiami z Ameryk, a wyrobimy 
» im 'wizę amerykańską i wystaramy się dla nich o szybki wyjazd. 
w Stróżach Emi ranci powinni niezwłocznie przesłać do naszego blura swój Affidavit (papiery z Ame" 
zwołuje w myśl $ 26 i 30 statutu na dzień 16 g 7 ryki) i mogą być pewni, że otrzymają w najkrótszym czasie pozwolenie "3 
września 1922, Nadzwyczajne Walne Zebranie | wyjazd do Ameryki. Każde opóźnienie może narazić na utratę prawa wyjazdu, ze względu 
swych członków, które odbędzie się w sali na ograniczoną ilość osób, mcgących wyjechać w tym roku do Ameryki. 
1 Ze z dla. ĄCE wr gpg Kto nadośle do CUNARD LINE, Kraków, św. Marka 22 (Hotel Pollera) swój Affidavit — 
względu na ilość zebranych. | ten w tym roku wyjedzie do Ameryki. , 
l Porządek dzienny : Okręty nasze są największe i najszybsze na świecie. Przeprawiają podróżnych w około 4 « 
1. Sprawozdanie Zarządu, Rady Nadzorczej względnie Ko- dniach do Ameryki i odpływają prawie codziennie ze wszystkich portów Świata. basażerowie g 
alma Twice W ISO CYRz: mają zapewnioną upłocohsdcza: całej drogi, otrzymają znakomity wikt i pomieszczeni 54 
ierpnia 1922 r. : i : l : 
2. Sprawozdanie z przeprowadzonej Towizyi. - Ma w osobnych kajutach na 2—4 osób. | | 
"ELST... a Peji Na naszych okrętach podczas podróży odprawiają księża 
4. Połączenie Rpa oi p b ROA MSZE KAT ULICKIE 
E ikó ejowye rakowi a- s ~. 
wy z dnia T kwietnia 1929 9 PO My usa Bilet okrętowy kosztuje z Kraxowa do Ameryki 108 dolarów -} 8 doisrów | 
5. Wnioski i innterpelacye. 866 taksy amer. Informacye bezpłatnie. | gad 
Komisya Likwidacyjna <ou Pain EA EE A o 


Bolesław Skalski wr. Stanisław Kalinowski wr, 


Redaktor naczelny: Em) Haecker, nedakioj odpuwiedziałny: Maryan dem 
Nakładem Ludowej Spółki Wydawniczej „Masrzód* w Kratowie Czcionkami Drukarni Ludowej w Krakowie Dunajewskiego 5 (tet 
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